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Na straży granicy Francji
sianą oddziały angielskie i włoskie

L O N D Y N , 19- 3. Procedura, 
którą prawdopodobnie Rada L ig i 
zastosuje, je s t  następu jąca: Syg- 
natarjusze Lokarna skieru ją do 
Rady L ig i p ro jek t zalecenia, aby 
sporne zagadnien ie zgodności 
paktu francusko - sow ieckiego 
z paktem lokarneńskim  przekazać 
do trybunału haskiego Rada L ig i 
zalecenie to uchwali i w  myśl da l­
szych za'--— ń sygnatarjuszy u- 
chwałi wprow adzen ie tym czaso­
wych zarządzeń ochronnych (me- 
sures conserva to ires ), w  postaci 
nowej s tre fy  zdc-m ilitaryzowanej 
w  Nadr?n ji, obsadzonej przez woj 
ska m iędzynarodowe (oddzia ły  
angielsk ie i w łoskie —  obok fran ­
cuskich ).

Jeśli N iem cy, czego należy o- 
czek iw ać, uchylą się od oddania 
sporu trybunałow i haskiemu f nię 
zgodzą się na wspomniane zarzą 
dzenia tym czasowe, spór mimo to 
odesłany bodzie zapewne do H agi, 
a w  m iędzyczasie, aż do uzyskan:a 
orzeczenia. Rada poleci sygnatar­
iuszom  Lokarna, aby w  braku ,sku 
tecznych zarządzeń ochronnych 
zaw arli m iędzy sobą stosowny u- 
kład, zapew n ia jący bezpieczeń­
stwo nart-szone wskutek* w ycofa 
nia się N iem iec z zobow ięzań 1<>- 
karneńskich. Układy te w ejdą 
wówczas w  życ ie  w postaci spec­
ja lnych  gw a ra rcy j b ryty jsk ich  dla 
F ran c ji i B e lg ji. \v których w spól­
ne narady sztabów odgryw ać bę­
dą doniosłą rolę

P rzy  te j procedurze zyska się 
nieco na czasie i odw lecze do 
w zięc ie  decyzji conajm niej na 2 
m iesiące. Po tym  okresie, gdy try ­
bunał Jiaąki w yda orzeczen ie i gdy 
odbędzie się ju ż  plebiscy t w N iem  
Czech i w ybory we F ran c ji, p rzy­
stąpi się do szerzej zakrojonych 
rokowań na tem at całokształtu

bezpieczeństwa i stab ilizac ji po­
koju w Europie. Specjalne gwa 
rancje, jak ich  W . B ry ta r ja  udzieli 
obec jre  F ra n c ji i B e lg ji, pozosta­
łyby w mocy na cały okres prow a­
dzenia tych rokowań. W  kulua 
raeh Raay L ig i była ju ż dziś mo­
wa o tem, że na początek czerwca 
zwołana będzie zapewne do Bruk 
seli nowa europejska kon ferencja  
o utrwaleniu bezpieczeństwa i 
pokoju.

P A R Y Ż . 19. 3. „P e t it  Pa riŁ ien " 
przynosi szereg szczegółów , doty­
czących zaw artego kompromisu 
pom iędzy państwam i lokarneń- 
skiemi Zdaniem pisma punkt dru­
gi zaw artego kompromisu, obej­
m ujący zarządzen ia zabezpiecza­
jące  do czasu ustanowienia nowe­
go systemu prawno - m iędzynaro­
dowego, obejm uje następujące 
d z ia ły : a ) O gran iczen ie sil n ie­
mieckich, stacjonowanych w nad- 
reńskiej s tre fie  zde irilita ryzow a- 
nej i zakaz budowęę fo r ty fik a cy j 
w  te j s tre fie , b ) W ytw orzen ie  20- 
k ilom etrow ej s tre fy  zdem ilitary- 
zowanej na terytorjum  niem iec- 
kiem, obsadzonej przez s iły  m ię­
dzynarodowe, c ) Pow ołan ie spec­
ja ln e j kom isji, k tóre j zadaniem 
byłoby czuwanie nad wykonaniem  
powyższych klauzul, d ) Um iesz­
czenie na terytorjum  francuskkm  
wzdłuż gran icy  z N iem cam i nie­
wielkich oddzia łów  angielsk ich  i 
w łoskich, m ających  charakter 
symboliczny, a reprezentu jących 
s iły  państw gw arantu jących .

T rzec i punkt kompromisu prze­
w idu je  w spółpracę sztabów gene­
ralnych francuskiego, angie lsk ie­
go i-b e lg ijsk iego , celem  technicz­
nego opracowania ewentualnych 
zarządzeń wojskowych. W spółpra­
ca^ ta ma rozpocząć się natych­
miast. Porozum ien ie zawarto m ię­

dzy sztabami ma m ieć charakter 
automatyczny, p rzyb iera jąc w  ra ­
zie n iebezpieczeństwa agres ji, cha 
rakter p raw dziw ego sojuszu w o j 
skowego.

Ogromna w iększość dzienników 
z n iezadowoleniom  reagu je na 
koncepcje pow ierzen ia obrony gra 
n icy francuskiej żandarmer-ji m ię­
dzynarodowej.

W iększość dzienników podkreśla 
z zadowoleniem wczorajsze o- 
świadezeróe polskiego ministra 
spraw- zagranicznych, iż  głosować 
będzie za rezolucją frantusko- 
belgijską.

Panika w  stolicy Abisvnjl
Bomby włoskie zniszczyły 2 samoiefy eb sjsrk p

RZYM , 19. 3. Kom unikat w o­
jenny nr. 159. Zarówno na froncie  
som alijskim , jak  na fron c ie  ery- 
trejsk im  nie zaszło nic godnego 
uwagi.

Jeden z naszych samolotów 
bom bardujących tra fion y  został 
Dociskiem a rty le r ji p rzec iw lo tn i­
czej, lecz zdołał mimc to w ylądo­
wać po stron ie w łosk iej, chociaż 
wszy-scy członkowie załogi, z w y ­
jątk iem  jednego, odnieśli rany.

Przed  dwoma dniami lotn icy 
w loscy na południe od jeziora  
Asziangi w yk ry li dwa samoloty 
abisyńskia typu „P o te z " , ukryte w

6 £ 3 a z w y k ł v  s p ó r
o pretensje przedwojenne

Parę dni złudzeń naiwnej
Fałszywy oficer na ławie oskarżonych

kursów W yższej Szkoły W o jen ­
nej i ma szarżę w yższego o fic e ­
ra. Jednocześnie „gen, FcpieJ" 
zezw ala ł „o fic e ro w i"  Kotow skie­
mu na wstąpien ie w' zw iązk i mał­
żeńskie z Anną Jóżwiak.

N a  łav ie  oskarżonych w  Są­
dzie O kręgowym  zasiad ł Leon 
Kotowski, karany ju ż  za oszu­
stwo pod zarzutem  dopuszczenia 
się w yłudzen ia p ion.ędzy od  awo- 
je j  znajom ej oraz fa łszerstw a do­
kumentu.

Kotow ski poznał krawcową, 
Anne Jóźwialt, od której ob ietn i­
cą ożenku w yłudzał różne kwoty. 
K ied y  jednak Jóżw iak zaczęła 
w ątp ić  w  uczciwość zam iarów  
Kotowskiego, przedstaw ił za­
św iadczenie podpisane przez gen. 
Popieia, komendanta W yższej 
Szkoły W ojennej, stw ierdzające, 
że Kotow ski jest uczestnikiem

I'o  kilku dwiar-h jednak praw ­
da wyszła na jaw , zaśw iadczenie 
ukazało się sfabrykowane, a K o­
towskiego pociągnięto do odpo- 
w iedzialnścf karnej.

Sad Okręgowy ■ iznał w inę je ­
go za udowodnioną i skazał go 
na półtora roku w ięziem a nie 
darowując części kary- na zas - 
dzie am nestji spowodu recydyw y '

N aw  mm«.« procesie
miljoncwg fundację cha prawników

Od kilku la t trw a proces m ię­
dzy Radą Adwokacką a spadko­
biercam i Koterm anow iezow ej c 
m iljonow y spadek pozostaw iony 
przęz nią. Koterm anow iczow a 
um ierając zapisała testamentem 
cały sw ój m ajątek w artości prze­
szło m iljon  żlotych  na fundację 
dla osób poświęeająuych się nau­
ce prawa, w yznaczając jako w y ­
konawcę testamentu Radę Adwo­
kacką w W arszaw ie.

Spadkobiercy, k tórzy  zostali 
pokrzyw-dzeni przez ten testa­
ment, w ystąp ili do Sądu Okręgo­
wego o uznanie teotamentu za nie 
ważny, gdyż w  momencie sporzą­
dzania testamentu ś. p. Koterm a- 
now iczoua cierpiała, na zaburzę^

nia psychiczne i nie b j ła  w peł­
ni w ładz umysłowych

Sąd O kręgow y powództwo 
spadkobierców oddalił. N a to ­
m iast Sąd Apelacyjny w ta łę j 
rozciągłości uwzględnił- Wskutek 
uchylenia tęgo wyroku przez 
Sąd N a jw yższy  w czora j sprawa 
znalązła się ponownie w Sądzie 
Apelacyjnym . Do osądzenia spra­
wy jednakże nie doszło, gd\z peł­
nomocnicy Rady Adw okackiej o 
św iadczyli, l i  są w  posiadaniu li­
stów ś. p. Koterm anow iezow ej do 
męża, których załączenie do akt 
sprawy możę mieć doniosłe zna­
czenie.

U nbee tego Sąd Apelacyjny ro? 
prawe odrocz; ł.

J W  stacji
sprzedawał złodziejom fałszywe bilety

W e czwartek rozpoczął się w 
Sąd jje  Okręgów : ,n proces prze­
ciwko dwóm kasjerom  kolejowym  
na dworcu G łównj m w- W arsza­
w ie o kradzież 5000 zł.

W czora j Sąd Okręgowy roz­
patryw ał inną sprawę sprytnycl 
macherów, którzy również nara­
z ili ko le je  państwowe na poważ­
ne straty.

N a  law ie oskarżonych zas iaD  
em erytowany pomocnik zawia- 
uowcy stacji ko le jow ej, Bolesław  
Szubko, oskarżony o fabrykow a­
nie’ fa łszyw ych  W istów  okręgo­
wych. Szubko z użytych b iletów  
okręgowych wywabiał nazwiska 
i daty ich ważności, w staw ia jąc 
nowe K lien te la  jego  składała się

ze złodziei i innych mętów spo­
łecznych. Oprócz n iego ną lawie 
oskarżony ch zasiada kilkunasto­
krotn ie karany Szyja Kawalblum  
oraz W ójcik , Ługowski i Dobrogo 
ski, którzy koizystu li z fa łszy ­
wych W lotów, bzubko przyznaje 
słę do w iny i na sw oje Usprawie­
d liw ien ie podaje, że dopuszcza! 
się fa łszerstw  pod tęrorem  zło­
dziei. Pozostali oskarżeni nato­
m iast dowodzą, iż  ąą n iew inn i i 
tłumaczą się naiwnie, iż  nic nie 
w iedzie li, ie  bilety są s fa łszow a­
ne, a kupovrtt)i je  od Siubki tylko 
dlatego, iż  bali się iść do O rbi­
su, gdzie byli znani jako złodzie­
je , a przypuszczali, że Szubka bi­
le ty  tc w  Orbisie kupował.

PRZEM YŚL, 20.3. W Sądzie O- 
kręgowym toczy się  obecnie sen­
sacyjny proces z oskarżenia lite­
rata  i noety lwowskiego, Mieczy­
sław a Lisiew icza, emerytowanego 
rotm istrza, a obecnie sekretarza 
teatrów m iejskich we Lwowie 
przeciw Karolinie ks. Lubomir- 
skiej z Bakończyc k. Przemyśla, 
W skardze swej p. Lisiew icz do­
m aga się unieważnienia przez sąd 
skreślenia prawa zastawu na 
kw-otę łO’ tysięcy koron austrjac- 
kieh ze stanu biernego dóbr ks. 
Lubomirskiej. Zezwolenie bow'em 
na ekstabulację uzyskała ks. Lu- 
bem irska od matki p. Lisiew icza, 
wpłaciwszy za kwotę {OP tys. ko- 
i on (tyle bowiem wynosiła pre­
tensja rodziny adwokata lwow­
skiego dra Zygmunta Lisiew icza)

pewną ilość zdewaluowanych ma­
rek polskich. Ś. p. dr. L is iew icz  
byl ojcem p. M L is iew icza . który 
jest też  jednym  z jego  spadko­
bierców . P . Lisiew.dez jun. tw ie r­
dzi, źe matka nie m iała prawa 
występować wr jego  im ieniu, gdyż 
jako pełnoletn i m ógł sam dyspo­
nować m ajątkiem  ze spadku ś. p. 
ojca.

Spór ma cechy w ie lk ie j sensa­
c ji p raw n iczej, stanowi bowiem 
ciekawy ,sp'ot truanych zagadnień 
z dziedziny praw a cyw ilnego 
spadkowego i tabularnego. P re ­
tensja p. L is lew iczow  powstała 
jeszcze przed w o jną  i narastała w  
czasie w o jn y  św-latowej. tak że 
kwestia w a lo ryzac ji będzie przy 
ocenie w artości przedm iotu sporu 
odgryw ała b. poważną rolę.

Straszny mord
pod Ropczycami

K R A K Ó W  20.3. W  odludnym 
domku w e wsi Świerniku w  pow. 
ropczyckim  od w ie lu  la t m ieszkał 
70-letni żyd, Chaxim  G ralicer, z 
10-letnią żoną Heleną. G ra licer 
utrzj-mywał się z kawałka ziem i, 
a poza tem z handlu drobiem i 
k iedy się- nadarzyło —  bydłem. 
G ra licerow ie  ży li samotnie, nie 
u trzym yw ali naw-et stosunków 
śąsiudzkich, a by li nawet pozba­
w ien i służby. W  okolicy krążyły 
pogłoski, jakoby G ra licerow ie po­
siadali w iększe oszczędności.

K ied y  we czwartek, o godzin ie 
9-ej rano zaszedł do domu ich je ­
den z sąsiadów z interesem  za­
uważył dr/wi otwarte, a kiedw 
wszedł do w nętrza chałupy, przed 
staw ił się jego  oczom potworny

widok. N a  łóżku zobaczył zmasa­
krowane od uderzeń jak i r miś 
twardem . narzędziam i zwłoki 
C ra licerow ej, obok zaś na podło­
dze rów n ie zmasakrowane zw ło­
ki G ralicera

O awem strasznem odkryciu 
pow iadom ił sąsiad najb liższy po­
sterunek po lic ji, która w  spra­
w ie  odki-ytej zdrobni wszczęła 

TW hudzen ia . T ło  nioydersfwa p o ­
dwójnego nie je s t  znane. Na pod­
staw ie przypuszczt ń, ma się do 
czyn ien ia z mordem rabunkowym 
jakby na to w skazyw ały porozrzu 
C&ne w  chacie G ra licerów  rzeczy.

Pościg za sprawcam i do połud­
nia we czwartek, nie duł rezu lta­
tu. W  okolicach zarządzono u 
bławy.

Zawieszenie żydowskich organizacyj
w  Częstochow e

C ZĘ S TO C H O W A  20.3 N a  nv> now icie : „K u ltu r L ig ę " , „B ib l-
cy zarządzenia starosty zaw ieszo­
no w  czynnościach szereg żydow ­
skich organ izacyj robotniczych, 
kulturalnych sportowych, a m.a

jotekę im Medcma“ , „Pow szech ­
ną B ibljotekę Robotn iczą" oraz 
kluby sporiow e „Ju trzn ia ", 
„G w iazda ", „B łyskaw ica " i inne.

3  park sportów wodnych
dia dzielnicy ptfłnecnej

Lew y brzeg W is ły  w  grani 
cach W arszawy, począwszy od ul. 
Karowej zanieczyszczony jest 
częściowo ściekami, odprowadza- 
nemi przez burzowce, poczynając 
od ul. K arow ej i kończąc na B ie­
lanach. Ścieki te do tego stopnia 
zan ieczyszcza ją  rzekę przy le­
wym brzegu, że W isła na oma­
wianym  odcinku nietylko nie na­
daje się dla kąpieli i plażowania, 
ale nawet dla uprawiania sportu 
w ioślarskiego. Pomimo jednak 
zakazów, m ieszkańcy dzieln iej 
pom ocnej  ̂dzieln ice starom iej­
ska hand low al, Pow ązk i, Bura­
ków, Żoliborz, Marymunt, Potok 
i B ie lan y ) zam ieszkałej przęz 
przeszło 300.000 osób, zmuszeni 
są korzystać z dzikich plaż.

W  związku ze zb liża jącą  się 
wiosną byłoby pożądane, ab } ol- 
brzym-a łacha Potocka, zna jdu ją­
ca się pom iędzy Żoliborzem  i B ie­
lanami, była wyzyskana dla urzą­
dzenia zam kniętego naturalnego 
kąpieliska. Możnaby było doko­
nać tego małym nakładem finan ­
sowym- Chodzi bowiem tylko o 
v p ro s to w a n ie  lin ji łachy, oczy­
szczenie samej łachy etc.

W  ten sposób powstałby uprug- 
n.ony przez m ieszkańców dzieln i­
cy północnej park sportów' w od­
nych, z którego korzystaliby rów ­
nież słuchacze pobliskiego C- I.

W . F ‘ u. W najb liższym  czasie ud- 
będzia się zebranie w łaścic ie li 
okoliczn- ch gruntów , którzy ma­
ją  przekazać bezpłatnie miastu 
potrzebne na ten cel odcinki 
gruntów

Aresztowania w Mławie
Z Mławy telefonują- Decyzją sę­

dziego śledczego zostali osadzeni w 
więzieniu mławsk.em członkowie stron 
nictwa Narodowego, pp Franciszek 
Kamiński, Ą. Przybysz, Wł. Klim­
kowski i ,Ŝ  Żukowski. Stoją oni pod 
zarzutem przestępstwa z art. 105 K. 
K. (tajny związek). W  stosunku do 
kilku innych aresztowanych żartowa­
no dozór policyjny z obowiązkiem, 
meldowania się dwa razy w tygodniu 
w policji.

2,265.81* ZL
Na dz- 19 b. m. ogólna suma wpły­

wów na fundusz budowy pomnika 
Marszalka Józefa Piłsudskiego w 
Warszawie osiągnęła 2 265,814.30 zł.

Książki nadesłane
W 0. Nic-wnun „halinta“ t tłuma­

czenie W. Grochowskiej. Wydawań 
fwo ks. Pallotynów. Ciekawa powieść 
Kalisty.

Marja Pridrfch Brzozowska „Zawi­
łe Drogi", Wydawnictwo ks. ł alloti- 
now. Dofkoąałą powieść współczesna 
odtwarzająca z wiernym nienzącym 
realizmem życie.

dolinie. Pom im o silnego ognia a r­
ty le r ji p rzeciw lo tn icze j, sam oloty 
w łoskie opuściły się na małą wyso 
kość i bombami zniszczyły apara­
ty abisyńskie.

W obec w ładz w łoskich zg łos ili 
uległość liczn i p tzyw ódcj aoisyń- 
scy, wśród .nich D edżjak A m n ,  je 
den z synów rasa Sejuma.

Z IN N Y C H  ŹRÓDEŁ

W edług w iadom ości ze źródeł 
francuskich i  angielskich, pom ię­
dzy górą A lad ż i a jeziorem  
Aszandżi w  dalszym  ciągu toczą 
się za jad le  walki. Abisyńezycy 
tw ierdzą, iż  w ojska ich, którem i 
osobiście dowodzi negus, zdołały 
na tym  odcinku powstrzym ać 
chw ilowo ofensyw ę włoską. Ce­
sarz abisyński, k tóry  dowodzi oso­
biście operacjami na froncie  pół­
nocnym, pracu je —  jak  donosi 
Reuter- z A d  dis Abeby —  po 20 
godzin dziennie. Znajdu je się 
on w  najbardziej zagrożonych 
miejscach, k ieru jąc osobiście w o j­
skami

W  Add is Abeb ie powstał dzi­
s ia j popłoch na w-iadomość, iż 
trzy  sam oloty posuwają się ku 
sto licy W krótce jednak otrzym ano 
telefonogram , że lo tn icy w łoscy 
zaw rócili.

Jak donosi Reuter z Adois A ’Js- 
by, podczas jednego z ostatnich 
ataków lotn iczych na Kworam  
odłamkami bomb włoskich został: 
zadraśnięci trze j A n g licy , naiezą- 
cy do bryty jsk ie j m isji C zerwone­

go K rzyża . Lekarz holenderski van 
Schelven został ranny.

W  S T O L IC Y  A B IS Y N J I
A D D IS  A B E B A  19, 3. Członko­

w ie  rządu abisyńskiego w yg ło s ili 
dziś w  różnych dzieln icach  m a- 
sta przem ów ien ia do ludności o 
treści m niej w ięce j następu jącej: 
„A g en c i w łoscy szerzą tendencyj­
ne wieści. U fa jc ie  w yłączn ie  ko­
munikatom i ośw iadczeniom  rzą­
du ab isyńsk iego". Równocześnie 
wydano rozpo~ządzenie, nakazują­
ce -właścicielom radjoodbiorników 
złożen ie ich w  poselstwach, o ile 
chodzi o cudzoziem ców, lub w  ha­
li m iejsk iej przez tubylców .

N a  posiedzeniu abisyńslcii go to­
w arzystw a pat>-jo tycznego zapo­
w iedziano surowe kary za szerze­
nie defetestycznych  pogłosek i pro 
pagandy na rzecz W łoch . /

P. Prezydent R. P,
in teresu je  się oM m pjadą
P. Prezydent R. F. przyjął delega­

cje polskiego Komitetu Olimnijskie- 
go w  osobach prezesa płk. Glabisza 
1 wiceprezesa płk. Wendy. Delegacja 
złożyła P. Prezydentowi sprawozda* 
nie z nrzebiegu oUmpjady zimowe,® rr 
Gamrsch Partenhirchen I meldunek  

o etanie przygotowań Polsk, do o* 
limo jady letniej -w Berlinie.

Następnie delegacja udała st« da 
p premjera Zyndrara-Kusclałkow ' 
skiego, któremu również złożyła spra  
wozdarie.

Uroczystości w dniu imienin
S p. Marszałka Józefa Piłsudskiego
Dzień imierfin ś p. M arszałka 

I  ilgu lsk iego obchoazęno w  całym 
kraju w  powadze i skupieniu 

W W arszaw ie, w  kaplicy belue- 
derskiej odpraw ił ks. biskup poło­
wy G aw lina cichą mszę św iętą, 
k tórej w ysłu cha li: P rezyden t R.
P. M ościcki, gen. Śm igły ■ Rydz, 
p rzedstaw iciele rządu, ganeralic- 
ja  oraz delegacje Jednocześnie 
odpraw ione zostały w e w szyst­
kich kościołach msze święto dla 
wojska i m łodzieży szkolnej. 

Popołudniu odbyła się uroczy­

stość odsłonięcia tablicy, wmuro 
w anej w  domu funduszu em eryta! 
nego Banku Polsk iego p rzy  ul 
Moniuszki 2, w  którym  to domu 
komendant Józe f P iłsudski za- 
m ieszkal no pow rocię z M agde­
burga. Okolicznościowe przemó 
w ien ie  w yg łos ił prezes Banku Po) 
skiego Koc.

W czora j we wszystkich  ośrod­
kach P o łon ji zagran icznej odpta- 
w ione były nabożeństwa żałobne 
ora2T urządzone akaflem jt ktł £żc5 
ś. p. Marszałaa. * 1 '

Półpościp. w  Paryżu
Kryzysowa krowy i tłusty kyk

P A R )Ż .  19. 3. Ludność Paryża  kuchni  narodowej francuskie.,.
obchodziła dziś według dawnych 
obyczajów  t. zw. półpośrie. O iob- 
ny kom itet zorgan izow ał pochód 
t. zjv. „B ocu f gras“ . P iow adzen iu  
tej zabawy ludowej sprzyja ła  sło­
neczna wiosenna pogoda.

Pochod przeszedł od bramy 
W ersa lsk ie j, przez dzieln icę po- 
ludmow-ą j północną, przez M ont­
parnasse i dzie ln icę uniwersytec­
ką (ąu a rtie r  La tin ) do ratusza. 
W  pochodzie brały udział wozy, 
sym bolizujące ulubione dania

krów chudych, jako symbol Uc 
kryzysu 1929— 1935, a na nrzedzie 
prowadzono tłustego byka, w ażą­
cego 200 k.lo. który miął niejako 
być zapowiedzią prz j sztych lat 
tłustych. Wznowien ie tradycy jne­
go obchodu bardzo podobam się 
Paryżanom.

Podroży] samolotem

Warszawska giełda pieniężna
Dewizy Belgja 89.53; Holandja 

3fi0.y(); Kopenhaga 117.20; Londyn 
ą6.24; Nuwy Jork (kahel) 5.28K>; 
Paryż 35.01; Praga 2K95; JijiwajeaiT 
ja 173.30, Stokholm 185.30.

Obroty dewizami wiyk.ze niż śred­
nie, tendencja nieco mocniejsza. 
Banknoty dolarowe w obrotach prj - 
walnych 8.28.'j j  rubel złoty 4.79.K; 
dolar złoty 9.03J , rubol srebrny 
135; gram czj ;<tego złota 5.9244; 
marki mcm. 140.50; funty ang. 2C.25.

Papiery procentowe: 7 proc. poż.
stahii 02.83 (ode. po 500 ciot.) C3.59 
(w  proc.), 4 proc. pań-tw. poż. prem. 
<1 dar. 51.80: 5 pręgi. poż. koflwers.
59.75; t proc. poż. dolarowa 75,50 (w 
proc ) ;  5 proc. poż. kolej, konwers. 
53.50,■ 8 proe. L. Z Banku Gosp.
jvraj 94.00 (w  proc.); 8 proc. obl.g. 
Banku Gosp. Kraj. 04,0(1 ( proe.); 
7 proc. L Z. lianku Gosp. Kraj. 
83.25; 7 proc oblig. Banku Gosp.
Kraj 83.25; 8 proc. L. Z. Banku
Roln. 9400; 7 proc. I, Z lianku
Itoln. 83.25; ł 5 proc. L. Z. ziemskie, 
serju \ 44.63, 4,5 proc. L. Z. Pozn 
ziemi twa kred. serja L. 4o,5o, aerja 
w. 42.38; h proc. L. Z. m. Warszawy 
(1033 r.) 54.75; 5 proc. L. Z, m Ło- 
(I/.i (1988 r.) 48.75; 5 proc. L. Z. rn. 
Bieulcc (1983 r.) 27.75.

\kcjes Baftk Dolski 97.00; Często- 
iit'B 26.00; Ialpop U.15; Ostrowiec 

20.50; Starachowice 34.50.
Dla pożyczek państw owych ten­

dencja niejednolita; dla listów za­
stawnych cokolwiek słabsza' dla ak- 
eyj przeważnie mocniejsza. Pożyczki 
doi. w obrotach prywatnych: 7 proc

w  em u 20 marca

GIEŁ0A ZBOŻOWA

Notowano za 100 kg. pszeniua jed­
nolita 21.25— 21.75, pszenica łbiera* 
na 20.75—21.25, żyto I standart 13.95 
— 43,50, żyto II st. be* obrotów 13,00 
-13.25, oydas l-rzy st. 16.00— 16.23,

I-A  st. lli.no—16.50, lł-g i st. 15.35—
15.75, jęczmień browarny J5.75—
16.00, jęczmień 11-gi gat. 15.50 —
15.75, g-u. IU-ci 15.25— 15.50 « t .  
IV-ty 15— 15,25 groch polpy 18— 19, 
Yictoria 30— 82, wyka 14,00— 28,06, 
peluszka 24— 25, seradela porlw, ezyrz 
czona 23,50— 24.50, łubin r.ieb. 9.50 
— 10,00, żółty 12.60— 13-50, r-.epai 
zimowy 43,00— 43,00, rzepik zirpew} 
41,00—42,00, rzepak letni 41,00—
43.00, rzepik ictni 41,5(^^42,50, sie- 
mig lniane 35,00— 3(1,00, karuetyns 
czerwona sur. hez gr. kan. J15-—13U. 
o czyst, 97 proc. 160— 170, biała sur, 
6Q -70, u czyst. 07 proc M0-xilf>0, 
mak niebieski 604)0 _  62,00, ai*m> 
niski jadalne 4.50 —  5.50, mą­
ka pszenna gat I-szy wyciągową 
34.50 -30.50, aat. I-A  32.50-^-34.50, 
gat I-B 31.50- -32.50, gat i-C 30.30 
— 31.50, gat. I-D 29.50-30.50, gat.
II-A  28,50-23.50, gat. II-R 26.51J—
28.50, gat. ,1-0 24— 25, gat. II-F  2-3 
— 24 gat H-(. 22- 23, mąka pastaw- 
na 15— 16, mak żytnia gat. I-szy 
ciągowa 2 ^-22, gat I-szy do ó'1 
proc. 2ł,0i|— 22,00, gat. 1-szy iło 65 
proc. 20,00— 20.50, gal. lł-g i 16— 17, 
razowa IG— 16.50, poślednia 12—
12.50, otręby pszenna grube 12.g0—
13.00, ś-ednie 11.50— 12,00, miałkie

ppż. Śląska 69,25 (w  proc.); 5 proc. 11,50— 12,00, otręby żytnie 10,0) 
lenta ziemski; 56.00; 3 proc. lenta 10,50, kuchy lninnn 17.25—17.75, r?*- 
ziemska (odcinki grubsze) 49.25; 3 pakowe 15,00— 15.50, śruta sojowa 
proc poż. premj. budowlana 27.75. 1 22—22.50.


